
Czytania: 1 Sm 26, 2. 7-9. 12-13. 22-23; Ps 103 (102), 1b-2. 3-4. 8 i 10. 12-13; 1 Kor 15, 45-

49; Aklamacja J 13, 34; Ewangelia Łk 6, 27-38 

Pierwsze czytanie uświadamia nam, że przemoc nie jest rozwiązaniem na przemoc. Dawid 

ścigany przez Saula nie chce uczynić mi niczego złego nawet gdy jest do tego zachęcany przez 

jednego ze swoich towarzyszy. Nie można reagować agresją na agresję, bo nie wiemy do czego 

to zaprowadzi a na pewno do niczego dobrego. Dawid chce się z Saulem dogadać, pojednać, 

nawet gdy musi uciekać i wymaga to od niego wielu wyrzeczeń, ustępstw. Ta przejęta dzida 

Saula oznacza, że Dawid szanuje Saula jako Króla i nie chce z nim walczyć, zależy mu na 

pojednaniu nawet, i do tego pojednania chce skłonić Saula a nie do walki. Zawsze warto szukać 

drogi do pojednania, nawet kosztem ustępstw i wyrzeczeń. 

Podobnie w Ewangelii Jezus uczy nas, żeby nie odpowiadać złem na zło. Miłować nieprzyjaciół 

to wychodzić do nich z dobrem czynem, gestem pojednania, z błogosławieństwem i modlitwą. 

Zachowanie spokoju wobec agresji innych to jest nadstawianie drugiego policzka. 

Niereagowanie agresją na agresję, aby uniknąć eskalacji konfliktu, który byłoby jeszcze 

trudniej zatrzymać i byłby szkodliwy dla obu stron. W sytuacjach konfliktowych warto 

cierpliwie zaczekać, pohamować gniew, i raczej zaproponować pokojowe rozwiązanie. Jezus 

uczy nas, aby w relacjach z innymi cechowa się życzliwością, otwartością, hojnością, że trzeba 

być dobrym dla innych nie oczekując niczego w zamian, tak jak Pan Bóg jest dobry dla 

wszystkich i tych dobrych i tych niewdzięcznych i złych. Bądźcie miłosierni to znaczy 

współczujący, współodczuwający trudności innych ludzi i wyrozumiali, nie sądźcie pochopnie 

czy z pozorów, nie potępiajcie, bo nie wiecie jak sami byście postąpili w podobnej sytuacji, 

odpuszczajcie… „odmierzą wam bowiem taką miarą jaką wy mierzycie”. Jezus przytacza złotą 

zasadę bardziej praktyczną: „jak chcecie, żeby ludzi wam czynili, podobnie wy im czyńcie”, 

jednak za wzór tego jakim być wobec innych ludzi, stawia Boga Ojca. Bóg jest wzorem miłości 

miłosiernej, przebaczającej i troskliwej, wzorem dobroci, łagodności, cierpliwości 

i bezinteresowności. 

Prośmy Boga o tę łaskę, abyśmy i my dorastali to takiego Bożego patrzenia na ludzi wokół nas.  
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